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Nowa ustawa podatkowa 
wobec duchowieństwa. 
Nowa ustawa podatkowa z dnia 25. października 1806 
(dz, u. p. Nr. 220) nakłada także na kler pewne obowiązki 
W obce tego niijlreści- 
wiej postanowionia tej ustaw 
Wiemy, 


rzeczą padać 


pożyteczną bę 


księży w szersze 
lokrać na 


o ile ona 


kole obchodzić może je nasi księża cz 
różnych polach gospodarstwa społecznego i dla pożylku spo- 
łeczeństwa pracują i ci potrzebują dokłudnej jomośe 
uslaw obowiązujących. My dla nich specyalnie nie piszemy, 
lecz mamy na oku wszystkich kapłanów, którzy ze wzgędu 
tosunki mogą się lą sprawą Przede 
an chodzi nam o przedsiawienie lak zwanego po- 
lrafić każdą 
Taką 


nią 


interesować 


na swe 
wszystk 
datku osobislo-dochodowego, klórego celem jesl 
możni jednostkę i wszystkie jej źródła dochodu 
jednostką może być tylko fizyczna osoba, nie może 
być ani (undacya, ani kościół, chyba kerediłas jacens lub 
pojedynczy ankowie Kapituły lub innych zgroma- 
dzeń mający ze współnego funduszu dla siehie zaopalrzenie. 
7 góry jednak z zany, że osoby, klórych ogólny czysty 
dochód z w Ik źródeł dochodu, wyprowadzony w my 
przepisów ustawy nie przenosi 600 złr., wolny jest od teg 
podatku. Dalej wolny jest od niega dochód służbowy dusz 
pasterzy siły zbrojnej. Jeśli jednak du z wojskowy 
oprócz swej płucy słożbowej pobiera jeszeze z innych pry- 
walnych źródeł dochody, lo od tych dochodów musi podatek 
usobisto-lochodowy płacić. W tym celu zlicza się jego płacę 
z mnymi dochodami razem, wymierza się podatek ot ogól- 
nej kwaty wyjadającej a następnie przypisuje s 
kwotę podatku odpowiadającą proporcycnalnie wysokości da 
chodu od podalku nieuwolnianego. Np. duszpasterz wojskowy 
ma płacy 1806 zł, z własnego z ku ma 
chodu 1800 z}, razem więc ma 3600 zł, od lej kwoty 
pada podalek w kwocie 71 zł, a połowa wynosi 35 z 
a w Poniew š możelne stojmie podatku w lym wypadku 
są tylko alba 34 albo 39 podatek oso! 
dochodowy w wysokosci zł, jako bliższy kwocie 35 
AU el. Przy lej sposobności zauważamy, że podatek ten bę- 
dzie wolny od wszelkich dlodalków. 


lo płacenia 


więe przepisze 


ż wyżej 
tkiem osobisto-dochodowym podlegają wszys 
dnej i tej samej jednostki z któregokolwiek źródła płynące, 
jme stałe lub regularnie powtarzają się, Tak 
kowi osobisln: 


ie dochody je- 


jeśli są zwy 


np. dotacya będzie dochodem podległym podi 
dachudaweni, będą mu także podlegały jura słołae, ule nie 
należą do tego duchodu wszelkie wygrane, zwykłe darowizny, 
kapitały 


( dochodach ksi 


asckurawane Tj 
s które z nich i jak mają być opo- 


datkowane, mówią wyczerpująco przepisy iwy miano- 
wicie: w IV rozdziale ustawy $, 167. l. 2, 8 i 4, $, 202., ust 


roz- 
dnia 


206., usl. 3, $ 284. Dalj mówią o nich przepi 


do TV. ry 


TUZ u usta 


wezego 


21. kwielnit 1897 (dz u. p, Nr. 108) w ar. 4, 1 3; 29. 
1 2; art. 24 L 118%: ard 44 1.9, ar. 56 TL Przepisy le 


mówią u specyalnych dochodach księżych z ich stosunku 
służbowego i nrzędowcgo, bu co się tyczy dochodu z gruniów, 
domów, przedsiębiorstw przemysłowych, rent, itp, mają do 
y usławy i rozporz 
Aby 


nich zastosowanie ogólne przepi 
go, o ezem dež później 
z czytelników naszych mógł sobie sam wyrobić pojęcie o tych 
postanowieniach, cytujemy je dosłownie: $. 167. Do docho- 
dów z poborów służbowych liczą się w szczególności: 1. Do- 
datki, które duchownym świeckim i członkom regularnych 
gmin zakonnych ze skarbu państwa, |mblicznych funduszów 
lub od gmin na uirzymanie są przeznaczone, wo szezególno- 
zupełniena kantony. 2. Wszystkie inne pobory przyjły- 
e osobom w p. 1. nazwanym z ich slosanku słażbawega, 
lub z ich słanowiska zawodowego, lub ze względu na nie, juk 
należylości stuły itp. (zmienne pnhory). Pobory w slanie 
nia wszelkiego rodzaju, klóre osoby wy- 
mienione pod 1. pobierają. (Pobory naturalnie obliczyć należy 
ych). $. 202, ust. 5. Duchowni, będący 
awać należylości 


powiemy. 


wykonaweż 


według cen rzeczywis 
w posiadaniu uzupełnień kongruy, mają zez 
słały i le dachody mszalne, które po myśli $. 
kwietnia 1885., dz. u. p. Nr. 47. przy wymiarze 
kongruy są uwzględnione, jedynie w tej kwocie, w jakiej po- 
zną władzę krajową spra- 
dla uzupełnienea 


liezona je w ostatniej przez polity: 
wdzonej i ewentualnie sprostowanej fasy 
kongrav. Wszelkie inne dochody z ulwarzonych funda 


mig 


mszalnych (dochody z ustanowionych później fun- 
dacyi mszalnych) mają być zeznawane według ich fak- 
lycznegn przychodu. $. 206. ust. 3. O ile chodzi o oszaco 
nie dochodów duchownych z poborów służbowych, należy 
zażądać jedynie opinii politycznej władzy krajowej w poro- 
zumieniu z przełożoną władzą kościelną, pobory oznaczone 
w 6. 202. ust. 5. mają być przyjęle w tej kwocie, w której 
je policzono do uzupelnienia kongruy. $. 234. (ii, klórzy 
wypłacają pobory oznaczone w $. 167., są obowiązani od- 
ciągnąć ad nich przypisany pobierającym podatek osobistn- 
dochodowy, który im w tym celu przez władze poda-, 
ikowe corocznie będzie oznajmiony. Uznajmienie następuje 
za pomocą wezwania płatniczego, przeciw któremu może być 
wniesiony rekurs do krajowej władzy skarbowej. Odciąganie 
następuje w tych samych terminach i w tych samych slu- 
sunkowych ratach, co wypłata poboru. Gdy z początkiem 
nowego roku podatkowego przypis podatku nie jest jeszcze 
znany, to aż do nadejścia odnośnego uwiadomienia władzy 
podatkowej, ma być odciągunie podatkowe tymczasowo we- 
dtug pwzeszłorocznogo wymiaru dalej dokonywanem z zastrze- 
żemem późniejszego wyrównania. 

Z przepisu wykonawczego podajemy następujące posta- : 
nowienia: 

Arl. 4. ust. 3. wyjaśnia dochód stały podległy opadat- 
kowaniu w len sposób, że należą do niego dochody z daro- | 
wizn i innych świadczeń niendpłatnych, jeśli one powlarzają 
się z większą lub mniejszą regularnością. »Tu między innymi 
należą” podarki, które otrzymują duchowni z powadu spra- 
Wowania swogo urzędu.. 

W art. 23. określa przepis wykonawczy bliżej płace 
slałc. Dochód slanowią wszelkie pożytki, jakie podatnik ma 
xe swogu stosunku służbowego, ze swego stanowiska zawo- 
dawego albo ze względu na nie całe świadczenie wza- | 


je 


jemne jemu, za jego czynności wyraźnie lub milcząca za- 
pewnione lub rzeczywiście nadane, tudzież świadczenia, jakich 


| trzecie osoby użyczają mu ze względu na jego slanowisko. 


W szezególności dochód ten obejmuja: pensye, dodatki 
osobiste, daduki służbowe, renuneracye i wszelkie inne na- 
leżytości pod jakąkolwiek nazwą istniejące, z góry uslano- 
wione (stałe) w pieniądzach lub w naturze. Płace le należ 
liczyć jako dochód bez względu na to, czy zapewnione 
w sumach racznych lub miesięcznych, czy w inny sposób. 
Nie spruwia to żadnej różnicy, pod jaką nazwą płaca jesl 
udzielaną (pensya, renmneracya, kwaterowe, zapłala, czesne), 
tudzież czy jest policzalna do emerylury lub nie. Tylka wy- 
nagrodzenia za wydalki służbowe (i niektóre dodaiki ľunk- 
cyjne) nie podlegają podatkowi osobislo-dochodowemu. 

Dopłaty wyznaczone na utrzymanie księżom świeckim 
1 członkom repułarnych zakonów ze skarbu państwa, z fun- 
duszów publicznych lub od gmin, mianowicie uzupełnienia 
kongruy podlegają podalkowi osobisto-dochodowemnu, Należą 
tu także emerytury i pobory zaopatrzenia. Dochody kapela- 
nów będących na urlopie z płacą t zw. Wartegebilhr jednak 
lu się nie liczą. 

Oprócz świadczeń pieniężnych w gotówce uwzględnić 
należy także wariość dochodów w naturze, pożylek z grun- 
tów, z budynków, oraz wartość czynszową bezpłatnego po- 
mieszkania. Do podległego podulkowi dochodu urzędników 
państwa, a zatem i księży, o ile są urzędmkami państwo- 
wemi, nie należy jednak liczyć mieszkań służbowych lub 
gruntów w używanie oddanych, za które czynsz polrąca się 
z pensyi i nawzajem tego polrącenia z pensyi na czynsz 
najmu lub dzierżawy nie uważa się za pozycyę udciągalną. 

(C. d. n.). 


Kronika TYGODNIOWA. 


Eveyklika Ojea św. do biskupów kanadyjskich i sprawa szkolna w Ma- 
nitobie, — Szkoły kalohckie i szkoły rządowe w Htanach Zjednoczo- 
nych i angielskiej Ameryce. — Walka przeow katolickiemu wycho- 
niu młodzieży. — Dwa stronnictwa w amerykańskich katoli- 
kiw. — Patryotyzm amerykańskich Irlandczyków. — Ks. Arcybiskup 
Ireland » ks, Biskup Keane. —Ich dzałalność 1 decyzya Stolicy św. — 
Polacy mneryknńscy i ich starania o narodowego biskupa. — ÈV czem 
leży irudność spelnienia tych . — Powszechność Kościoła. — 
Kościelny podział terrytoryalny w Indyach i wypływające zeń lrudno- 
šel, — Lzurpalor Kozłowski i jego sekta. — »Lud« i prasa polska 
w Ameryce — Reakcya przeciw odszczepieństwu. — Konieczność 
przygotowania miejscowego polskiego kleru w obu Amerykach, 


Niedawna encyklika Ojca św. do biskupów kanadyjskich 
przypomniała światu katolickiemu toczące się od szeregu lat 
Spory o uczęszczanie dzieci do szkół rządowych w Stanach 
Zjednoczonych i w Ameryce angielskiej, a szczególniej w sta- 
nie Moniloba. We wszystkich krajach, w kiórych panuje ję- 
zyk angielski, spolyka się zupełną swobodę nauczania i dzięki 
demu nigdzie indziej tak świetnie nie jest rozwinięle prywalne 
kataliekie szkolnictwo. Co do szkół rządowych jednak pomię- 
dzy Stanami Zjednoczonymi a Ameryką angielską, zwłaszcza 
zaś Kanadą, zachodzi poważna różnica. W pierwszych panuje 
laka różnorodność wyznań, szkoła dla ogółu młodzieży 
przeznaczona nie może mieć charakteru wyznaniowego 1 musi 
wykład religii ze swego programu usunąć, nie mogąc mieć 
równocześnie kilkunastu, lub nawet kilkudziesięciu jej nauczy- 
cieli według katechizmów poszczególnych sekl. Katolicy wobec 
togó własnem staraniem i prywatnymi środkami mają uorga- 
nizowane szkoły parafialne i dyecezyalne, gimnazya, szkały 
przemysłowe i realne, nawel uniwersytety (biskupi w Wa- 


szyngtonie i Tow. Jezusowego w Georgetown), a biskupi i dusz- 
pasterze slarają się usilnie, aby do szkół rządowych dzieci 
nie posyłano. W Kanadzie i pogranicznych z nią angielskich 
prowincyach warunki są odmienne. Z wyjątkiem Górnej Ka- 
nady, mającej ludność angielską i proleslancką, kraj jest prze- 
ważnie katalieki, dzięki tradycyom francuskiego panowania 
i katoliekiemi też oczywiście stosownie do wyznania ludności 
były zawsze 1 szkoły. Wprawdzie prywatne zakłady naukowe 
katolickie są i tam liczne i świelne, dzięki ofiarności katoli- 
ków i gorliwości biskupów i zakonnych zgromadzeń: są na- 
wel dwa zakłady, mające charakter uniwersylceki: jezuicki 
w Laval i wszechnica w Kwebeku, tem niemniej jednak i rzą- 
dowe szkoły miały wszędzie do niedawna charakter wyzna- 
niwy 

Obecnie w stanie Manitoba, należącym do Kanady (wia- 
domo, że ta oslatnia podobnie jak i niektóre inne kolonie an- 
gielskie, n. p. Australia, ma ustrój federalistyczny i dzieli się 
na kilka autonomicznie rządzących się prowineyi), od kiku 
Tat nadano szkołom charakter nie poza-wyznaniowy, jak w Sla- 
nach Zjednoczonych, ale przeciw-wyznaniowy, a specyalnie 
antykatolieki. Nietylko religię wyrzucono ze szkolnego pro- 
gramu, u księdza ze szkolnych murów, ale cały program nan- 
ezanin i wychowania przybrał podobny charakier, jak w rzą- 


| dowych szkołach we Francyi i Włoszech. Wobec lego biskupi 


po bezskulecznych protestach i siaramach o zmianę ustawo- 
dawsiwa zabronili kalolickim rodzicom posyłać swe dzieci da 
dł rządowych. KonflikL ze stanem Monitoba 1 z 
kanadyjskim, stojącym w jego obranie, zaostrzył się lal 
lece, że wreszcie Leon NII. uznał za kanieczne wysłać osa- 
bnego delegata apostolskiego do Kanady dla pośredniczenia 
między biskupami a rządem i załagodzenia przykrej lej sprawy. 


Tedy wsłrutszy, from 
Ï morzu i sledo sta znis 


(Łuk. VIS. 


I wiatry rozszałałe i wzburzone morze uciszyły się na 
rozkaz |* asa. I w nas szaleją nieraz wialry pokus prze- 
różnych. burzy się morze przeróżnych namiętności. Trzeba 
je zniszczyć, bo maczej slaniesz się ich niewolnikiem, a la 
niewola sroższa od lalarskiej, sroż: ad lej niewoli, ca ręce 
w żelazne skuwa kajdany: 

1. Jak nieszcześliwym jest człowiek, kiedy się poddał 
pod niewolę swoich namiętności: 

H. Jak sie z lej niewoli wydobyć. 


1 


„ Wszystko, co jest na świecie, jest pożądliwość ciała 
i pożądliwość oczn i pycha żywota” A Jan II. 16) Kto się 
w le sidła Tych pożądliwości uwikłał, jal i $ 
Pożądliwość ciała -- to wł 
wiązłodć, w klórej się tarza tak wie. To la En 
anie, ażeby ciału w jego najn 
dzić I kto zu lą namiętnością id 
dobny. © nich to mówi Psalmista: „4, człowiek gdy se czci 
był, nie rozumiał, przyrównany jest bydlętom bezrozuntnym 
i stał się im podobny“. (48. 18). 
PA rozpustnego człowieka 10 isina kałuża. Jego serce 
jego myśli tv kałuża, mowy 1 uczynki jego ta je- 
dna kałuże. Rozkład zgnilizny duchowej wieje z nich wyraźnie. 
Czy mu jednak dobrze jest w lej kałuży plugawej? A ad 
czogoż sumienie? Ono nie spi, ale co chwila mu przypomina 
„Nie eudzołóż" « - i te słowa |. Jezusa mu przypomina: „Iè 
wszelki, który patrzy na niewiasty, aby jej pożądał, już 
ją zcudzołożył w sercu swojem* (Mu. D. 28]. A choć 
czasem sumienie u takiego człowieka i zaśpi, 10 jednak choć 
się w kościele obudzi na głos słowa Bożego, obudzi się 
sem na myśl o śmieci, o sądzie przed Bogiem; o strasznej 
wieczności, wyrzutami, co gorycz nieznośną przynoszą. - 


i [roskliwe 
ych pragnieniach dog 


Ks. Prałat Merry del Val, 
Stolicy św., jeden z przybocznych zaufanych dygnitarzy Ojca 
św, przez dłuższy czas prowadził trudne negocyacye z kana- 
dyjskim prezydeniem minisirów, p. Laurier, uważanym za 
najznakomitszego z mężów slanu pod berłem królowej Wi- 
ktoryi, ale niestety nieprzychylnym dla Kościoła. Negoeyucye 
owoców nie osiągnęły, ba zarządzone przez ministeryom Wpro- 
wadzenie nauki religii poza szkolnemi godzinam i bez wpływu 
na. ogólny kierunek nawczania nie może być nazwane ustęp- 
stwem, ani katolików zaspokoić. Dzięki temu Ojciec zmu- 
szony był wydać swoją encyklikę do kanadyjskich biskupów. 
potwierdzającą ich opór i zukazy, piętnującą niedostateczne: 
ustępstw rządowych i nakazującą dalsze przeciwdziałanie pro- 
teslanilom i masonom na najważniejszem polu walki o szkałę, 
a przez nią © dusze młodych pokoleń. 

W Slanach Zjednoczanych przed paroma lily rozwi- 
nięlą zoślała również agilncya na szkodę szkół katolickich, 
tylka rz ezególna, wychodziła ona nie z masońskich, ale 


Ks. Keane, b. rektor uniwersytetu w Waszynglonie 1 
land, Arcybiskup z S. Paul. Zeby to zrozumieć, należy sohie 
Irzypomnieć, że wśród amerykańskich katolików walczą ze 
subą oddawna dwa stronnictwa, a raczej dwa prądy naro- 
dowe: jeden stanowią Irlandczycy, bardzo liczni, mówiący po 
u i zumerykanizowani, w drugim przewodzą Niemcy, 
4 da niego wszysikie wogóle narodowości prócz synów 
Ziclonegu Erynu, więc i nasi Polacy. Zamerykanizowanym Ir- 
landezykom chodzi nietylko o liegemonię, ale wprosł o w 
narodowienie wszystkich katolików innega pochodzenia i zr 
Dienie z nich Amerykanów. Ponieważ zaś szkoły kataliekie, 
utrzymywane przez pojedyncze gminy parafialne, podirzymują 


la roz- | 


ie, slaje się bydlętom jo- ' 


Oj. 


syn ambasadora hiszpańskiego przy ` 


idła labiezne uwikłał! To już nie 
swnjcj namięlności „albowiem kto jest od Roga 
zwyciężony, tego i niewolnikiem jest* (1. Piotr 2. 19. 
Pożądłiwość oczu — la chciwość dóbr doczesnych, | 
skromione niczem pożądanie bogactw. Wieluż ono mi 
żęść przyczyną! Wspomnijny na Judasza tylko. Koni 
jego przecie okropny! „A obwiesiwszy się, rozpukě na pały 
i wypłyneły wszystk (Dz AP. 1. I5ji 
Ale, chaćhy się chciwiece zaraz i nie s ji 
naturalną umiera, Ua jednak ży 


niepo: 


j na polu sąs: EEN już go Enie trapi, ai i Drini 


dniejsze i koń rączszy u pługa. — Onby rad wszyslku 
na? sobie, chaćby i świat cały, a że tego dopiąć 
może, więc jest nieszczęśliwym. — Przy dostatku nawel 


się obawia śmierci aiaia — Dareimnie mówić mu: „zy! 
cie sobie mieszki, które nie wiełrzeją, skarb nieustaj 
w niebiesiech, gdzie się złodziej nie przybliża, ani 


psuje” (Łuk. 12 |. Daremnie mu powiadać: hądź miłosier 
bo tacy Błogosławieni na niebie. Jego dusza nie skora walg- 


pować da nieba po tamte niebiańskie sk: Ap 
ubogich się. nie olw! U A SZA 
rek z bole: 
ta pri 
nadziei, ows 
ta pożądhwość y Y 
O Takich mówi Pismo św. „A po (Bóg) z niczem pit 
ścił* (Łuk. 1. 53), Taki daw z niczem schodzi z teg 
świała, ho dają mu trumnę tylko i koszulę śmiertelną, 2 
czem leż slaje przed Bogiem. 
Pycha żywota lo ta y 
slrąciła do piekła, 10 ta sama, co 
kazany i zjadła ga i tasama, ca y uszy far 
na naukę l. Jezusa. I ona to szepce vciat w uszy człowie 
pysznego „Wstąpię na wysokość obłakó! 
Najwyższemu* (z. 14 11) 1 takiemu w zyslko lu za 
dza na świecie, wszystko czyni. go. bardzo ME 


x 


cha, co Aniołów 
Ru w raju owoc 


odrębność narodową, a przeszkadzają do czasu przy 
zamerykanizawaniu, do którego przeciwnie szybkia krokiu 
prowadzą jednolige zorganizowane szkoły rządówe, irl 
cy narodowcy rozpoczęli starania o io, aby pi 
wprowadzeme dodatkowego wykładu religii do szkół rzą 
wych ściągnąć do tych ostatnich dzieci katolickie, a szko ły 
parafialne przyprowadzić do upadku. Walka trwała przez 
kilka i prowadzoną była zażarcie; rozstrzygnęła ją Stolica 
na korzyść szkół katolickich, polępiając mewyslarczające: 
katolickiego wychowan 
stało obecnie ze szkołami w Manitobie; ks. ). 
wezwany do Rzymu ad audiendum verbum, mniej już ol 
enie wysuwa się na pierw. í 
sady reklora uniwersylctu zosiał usunięty i w 
dzięki świalżej energii Stolicy św. niemałą zasługą ówczesi 
dzielnego delegata aposlols ks. Hatollego dobra spr 
zwyciężyła 1 zażegnane zoslało pov toś 
kańskiego niebezpieczeństwo. 
Nielylko jednak wśród irlandzkich Amerykanów [mi 
narodowościowy tak niezdrowe ma olyawy i lak złe w 
owoce: dzieje się to samo niestety i z nasz 
lat kilku już się między nin 
danie, aby 5 św. ustanowiła dla nich osobnego rola 
biskupa. ta nie dlalego nic jest łalwem, a na 
i mozliwem do spełnienia, aby biskupem jednej z liczn 
amerykańskich dyecezyi nie mógł zostać kiedy jaki polsi 
obak Irlandczyków bywali jnż nimi Włosi, Niem 
Francuzi. Holendrzy, Szwajearowie, ©: i Słoweńcy, ale 
lego, że rodakom na i i 
jskupowi władzy nad w: 
ich dyecezyach, 


stkimi Pal c 
a io sprzeciwia się i trady 


ZWZ 


wyższy nauką, slanowiskiem swojem, a serce jego całe 
już rozdarie, Już mu ani spać spokojnie, ani smacznie sma- 
zh potraw zjadać. Wszystko, co wyższe od niego, ta już 
ciel jego- 1 ta pycha jogo CH go obmierztym 
przed Bogiem i przed ludźmi. (Ekkl. 10. pu gdzież szczę- 
ście jego? Nie ma go ani w sobie, s ARE ludzi, ani 
w Bogu. 


II 


A więe prawdziwie nieszczęśliwy jesl każdy, czyje serce 
owłada choćby jedna z tych pożądliwości. 

Jakże się przed nimi ochronić? jak uwolnić się ad nich? 

Puniętać ci przedewszystkiem o tem, ze masz pry 
duszę duszę nieśmiertelną. AMboż jej w sobie nie widzisz? 
nie czuje Kiedy książkę czylasz, czylasz ją oezymi iwej 
duszy, kiedy piszesz, lo piszesz ręką, twojej dos: Ambyś 
czytał, an pisat, gdybyś duszy nie miał. A dopiero, kiedy się 
modlisz, kiedy myślę swoją przy modlitwie obejmujesz Boga. 
to wtedy dusza twoja Jakby na rękach twoich, bo ona lo jest, 
która się modli. A tak, jakobyś widział w sobie swą duszę 
w lych sprawach jej tylko właściwych, | 

Ale nie jeno widzisz w sobie swą duszę, ale ją i od- 
czuwasz wyraźnie. Bo cóż ta jest, ea cię nieraz sintlkiem 
przygniata, chaciażeś i zdrowy i dobrze odziany i syty? Powi- 
nienbyś czuć się szczęśliwym, skoro ciała nie nie brakuje do 


szezęścia. loé zwierzę kiedy zdrowe i syle, zadowolone zu- 
pełnie wiorzga sobie wesoło. Tak, ba cito jego zazpoka- 


zystko w niego zaspokojone, A tobie smnino 
a smutek lon z duszy twej 


jone, a więć w 
nieraz, choć ciało w wygodach, 
pochodzi. 
Masz więc d 
omujesz wyraźnie. 


ę, bo ją widzisz niejako, bo ją w sobie 
toże o niej przedewszystkiem pumięlaj. Ta 
dusza twoja, w na wieki żyć będzie, dlalego cena jej po- 
nad świal cały. „Cóż pomoże człowiekowi, jeśliby wszystek 
śmiał zyskał, a me duszy swej szkodę podjął? (Mat. 16, . 
26) — Ciało wnet przejdzie w zgniliznę, wnet je robactwo 
roztoczy, będzieszże mu ze szkodą Iwej duszy dogadzał! 
A więć pamięlaj, ze masz duszę meśmierielną, a nie 
źniesz w błocie rozpusty, 


Pamiętaj i o tem, że wszystko rychło tu przemija. Bo, 
że serce twe uionęło w bogactwach, ta dlatego, że my: 
lu na zawsze pazosłać, na zawsze dobra twe posiadać. A Lym- 
czasem maže d szeze AWU na ciobie: „Szalony, tej 
nocy duszy twej upominają się w niebie, a coś nagołował, 
czyjeż bedzie?” (Łuk, 12. 20). A nadlo, jestże to godne 
człowieka, sługą być mamony, niewolnikiem być tej mamony, 
którą ci śmierć z ręki wylrąci Przejdź się na cmentarz, 
chodź lam jak naje aciej, ncz się tam lej prawdy: „ Mar- 
ność nal marnościami i nszysłko marno: (EKI 1 3 
Pamiętaj na śmierć, klóra cię ogołaci z posiadłości Lwojej, 
a chciwość się nie zagnieź w lwem sercu. 

A pychy zywola jakże się ochronić? jak jej się po- 
zbyć A wiesz ty, skąd la pycha w tobie? bo ci się wy- 
daje, że wszystko, ca masz, ad siebie masz. lymczasem „co 
masz, czegoś nie wziął? A jeśliżeś wziął (od Boga), przeczze 
się chlnbisz, jakobyś nie wziął?" (1. kar. 4. 7). 

I jeszcze stąd tyle pychy w tobie, bo sądzisz, że tem 
cu posiadasz, możesz dowolnie szafować, A tymczas 
„od kazdego, komu wiele dano, wiele żądać beda“ (Łuk. 12. 
h cię ta raczej przeraża, niż pychą nadyma 
je unosi cię pycha, bo lak ci się zdaje, 
dobrego zdołał juz przed Bogiem i ludźmi, boś tyle razy 
prawiał dalekie pielgrzymki pobożne, boš sierotę przygarnął 
do siebie. Ale porównaj się z Lymi, klórzy się ze wszystkiego 
wyzuli dla dobra swych braci, którzy i życie swoje niosą 
Bogu chętnie w ofierze. Ta czomże wtedy twaju ofiara? Kro- 
vla wady w rzekach głębokich. 


A przedewszystkiem miej oczy zwrócone na Jezusa 
ukrz noga. On Bóg prawdziwy w lakiem poniżeniu dla 
ciebie, a ty, pod Jego krzyzem stojąc, nadym: się pychą, 


ty prochu marny, Ly trawa polna, co dziś jest, a jutro usycha. 

Niechże te myśli uśmierzają w duszy twej te burze po- 
kus przeróżnych, niech ucisztją morze namiętności twoich, 
a wtedy pokój i szezęście prawdziwe serce twe napełnią. Amen. 


AES 


i charakierowi powszechności Kościoła i jego celowi ostate- 
enemy, jakim jest wy ponad doczesne swary miłość 
i zgoda „Jedyny przykład Jurysdykeyi dwóch biskupów tego 
samego obrządku nad kalolikanu dwóch narodowości przed- 
slawnają nam [ndyc angielskie i lo legalnie dopiero od dzie- 
siątka Taf, t. į ad zawarcia konkordatu z Portugalią i uznania 
przez Kośerół zwierzeliniciwa palryarehy uowńskiego 1 jego 
sulraganńw nad Goańczykumi, rozproszmymi pa obeych (l z 
missyjnych) dyccezyach pod panowaniem angielskiem. I st 
stwa lo Stolica św. zrobiła dlatego, aby położyć konice nie- 
szezęsnej guuńskiej sehyzmie i z pewnością błogosławionem 
uno była. skora wiele tysięcy dusz pałączyłu nanawo z Ko- 
ściołem. Ie jednak z niego wynikło i we aż wynika kompli- 
kucyl, meporuznmień, trudności, n tem wiedzą alobrz 
sey biskupi i missyonarzo. A w Indyach są tylko dwa rod. 
katolików i hierarchii kościelnych: kalaliey 1 biskupi zależ 
i BOBEM i od taleriai w Ameryce Eens 


trzeba hyłoby mobié dla Czechów Słów: aków, Nenei iL i 
Toż sama trzebaby było robić w Europie, a wiedy doszłoby 
się da absurdum i powszechność Kościoła przeslałuj: 
Nie dziw więc, yczenie naszych poczciwych roda- 

ków pozostaje vezemem. Dla ochrony adownści mają ` 
polskie szkoły, polskie lub Połaków w swem gronie liczące 
zakon k Zmariwychwstańców, Refarmatów wielkopolskich, 
A krzyża Sgo, Felicyanki, Nazaretanki, Sinsir 
. Panny: mają polskie PRE i gimnazyum w lelrait, 

s bak kollegium 7. P. w Chicago i w Kentucky Klasztoru . 
reformackiego w Puła MOE przybędzie im wkrólce w S. 
lamis rezydencya polskich .ezwitów. Przy licznej i dzielnej 
prasie i zupełnej swobodzie dość zaprawdę punktów oparcia | 


"jest prawdziwym i to jedynie prawdziwym. 


* stoi marem pi 


dla ochrony naszej narodowo Na nicszezęście nie wszyscy 
ie rozumieją, a z niezadowolenia nieklórych 1 ciemnoly in- 
nych, wrogowie Kościahi umieją przedziwnie korzystać. Znane 
są aż padła i dobrze pamięlne skandale odszczepieńczych 
księży, którzy Jatami całemi wraz z częścią zbuniowanych 
przez się parafian, pozostawali w otwartej walce z biskujuuni 
i władzą kaścielną i posuwah się da formalnej schyzmy. 
Obecnie faki taki znów się powlórzył, niestety na większe 
niż przedtem rozmiary. Wyzyskując w megodziwy sposób 
ugitacyę prowadzoną w celu uzyskania u Rzymu polskiego 
biskupa, odszezepneńcy wysłali jednego ze swoich, ks. Ko- 
złowskiego do Kuropy, aby od slarokalolików uz 
kracyę biskupią i wróci... jako wysłany przez Papieża polski 
biskup. Kozłowski w Europie porozumiewał się z Moskalami 


iskiemi archirejami, porozumiewa? się i z biskupami 
holenderskich senistów, klórym iwdzięczają K ięcenie 
pierwszego swego s, niesławnej pamięci Remkensa 
slarokalolicy, ostatnich otrzymał biskupią 


konsekracyę. Wróciwszy wmawia w biedny, głupi ludek, że 
a bo 1 rzymskim 
polskim biskupem, a lud poczciwy w jerzy, nie dorozumic- 
wdjąc się oszustwa. Właściwiej jednak powiedzieć w czasie 
przeszłym: garść obałamuconych, złożona z tych samych mę- 
tów, jakie szły dawniej za Kolasmskun, podźeguna tygodnio- 
wym organem  jrzybacznym Kozłowskiego, rewolwerowem 
pisemkiem >Lul<, trzyma się uzurpalora, ale ngał Polaków 
żeciw niemu przy wierze i władzy duchownej 
Nietylko dzienniki polsko-katalickie ale i postępawe, 
-Dziennik Chicagowskis tat z nim bój zażarty i demaskują 
intrygi i podstępy jego zwolenników. 4 pomocą Hozą też 
miedługo zapewne i ta nowa próba bunlu i schizmy rozbije 


Z trybunału sumienia. 


Zasiedzenie 1). 


Jan, uniwersulny spadkobierca swego wuja Ton 
objął schedę przed siedmiu laty w dobrej wierze. W lem 
dowiaduje się na pewno, że waj nieprawym sposohem nabył 
nieklóre przedmioty, a mianowicie: 1) ścień złaly ukradł 
wśród smutnej zawieruchy roku 1846; 2) zegar ścienny ku- 
pit od sąsiada, który w ten sam sposób przyszedł da jego 
posiadania: 3) rolę, którą odziedziczył wprawdzie po swych 
przodkach, ule ci przywłaszczyli sobie kilka zagonów w ten , 
sposób, że potajemnie przesunęli granicę na niekorzyść sąsiada. 
dan, człowiek bogobojny, wyznaje calą sprawę przed spowi 
dnikiem dla spokoju sumienia: jak ma spowiednik rozstrzygną: 

Odpowiedź. Zachodzi w yj tej sprawie wypadek zi- 
dawnienia | zasiedzenia: morahści z św. Mfonsem na czele 
(Vh. mor. IV. 517) zgodnie orzekają, że w wypadkach zada- 
wnienia może władza państwowa przenieść własność od je- 
dnych osób na korzyść drngich, a lo dla spokoju i dobra 
publicznego, aby zabezpieczyć i uregulawać prawa własności. 
Dalego też spowiednicy mogą 1 powinni w tych wypadkach 
trzymać się kodeksu cywilnego. 

Kodeks cywilny ryacki stawia następujące wymogi 
siedzenia: $.1460, »Do zasiedzenia obok zdatności osoby i pr 
miotu, polrzeba jeszcze, żeby ten. klo tym sposobem chee 
być rzecz lub prawo, takowe rzeczywiście posiadał; żeby posi 
lanie jego było prawne, w dobrej Wierze, nie 
cały JSC czasu, w ustawie 0: 

Poniew, 


(iz by KINO Bia ć do r APYENĄCA dane w 
objaśnię tylko dwa, które rzadziej teolodzy uwzględniaj 

Posiadame ma być »pruwne«: objaśnia 10 $ g 
Każde pos ace ma tytule, któryby był dosta- 
tecznym do nabyć i, gdyby takowa od lawey stu- 
żyła, jest prawnem i do zasiedzenia dostatecznem:. kimi Iy- 
wkuni są: np. zapis, darowizna, pożyczka, kupno i sprzedaż, 
zamiana, zapata i l d.e 


1) Według Linzer Quart. Sehr. 1807. TV. BÓR. 


mg o poezeiwo polskie sercu naszoj emigracyi, ale ileż złego 
zydzi i smutne światło rzuca na taneczne stosunki 


ścielne! (zas zaprawdę najwyższy, aby kler polski w Ame- | 
*ryce nie rekrulował się wyłącznie z owych wędrownych pin- 
ków, między któremi mniejszość tylko jrzyhywa ku obeym 
brzegom z czystej i zacenej intencyi lub też falą losów prze- 
tiwnych wyrzuconą jest w dal od ojezyzny Dez własnej swej 
winy. Seminaryuni polskie w Dotroit, dzieło ezogodnego k: 
Dąlrowskiego odpowiedzioby może zupełniej swemm celowi, 
gdyby kierownictwo jego ohjęło zakonne zgromadzenie, z Po- 
luków złożone 1 w wychowamu młodzieży dnchownej do- 


świadczone: mając z kler miejscowy, w duchu Bożym 
i karności kościelnej wychowany, parafie polskie zakwiRyby 


nowen zyciem. 

Tau sama potrzeba polskiego zimnazyum, PORTAMI 
nauczycielskiego 1 duchownego daje się udeznwuć Ame- | 
ryce poładniowej ej. Pracuje Iam kilku gorliwych k RAA: pa 
części w KRL przez asem taw. św. Rafała | 
i dzięki im połskie du iu i n 
wiele uznania i szacunkn, ale ani liczba 
ani w pracy ich jest potrzebna jednolil 
żądać można tylko od kleru załączonego wspólnością Iradycy: 
i wychowania. Byłaby do życzenia, aby zadanie ta, ad któ- 
rogu zależy cała prz duchowa, a bodaj i maleryalna 
nawet polskich koloni w Paranie, zechcieli wziąć na si 
jak najprędzej X. X. Salezyanie, lak źwielme i wszechstronnie 
upostolujący w południowej Ameryce i 00. Jezuici, prowa- 
dzący z lakim pożytkiem dla swych ziomków seminaryum 
i oly średnie w Sao Leopoldo oraz duszpasterstwo niemie- 
ckie w całem Rio-Uirande i S. (alarina. DAS 


| tyle wartości moralnej, 


$. 1464. Posiadanie powinno być niewadliwe. »Kta 
owłada rzecz gwałlem, luh podstępem, lub potajemnie wdziera 
się w posiadanie, Inb rzecz jakową tylka z <lozwolenia przez 
drugiego posiada, ten, ani jego dziedzice rzeczy takiej przez 
zasiedzenie nabyć nie mogąc. 

Razpatrzmy się teraz w schedzie po Tomaszu. Oczywi- 
sla, że Tomasz, jaka posiadający rzeczy ie w złej wierze, nie 
mógł nigdy stać się ich prawnym właścicielem; każdej chwili 
aż do zgonu był obowiązany oddać je poszkodowanym. 

Inaczej rzecz się ma z Janem, posiadającym od siedmiu 
lat dziedzictwo w dobrej wierze, które nabył prawem spadku 
bez testamentu, lub i¢ż na mocy rozporządzenia ostatniej 
woli. Wiadome bowiem są okresy czasu wymaganego do pra- 
wnega zasiedzenia * 


l tak pierścień złoty nie może się słać własnością Jana, 
gdyż posiadanie joga jest wadliwe ($ 1464); Tomasz bowiem 
(używając słów kodeksu) wdarł się w posiadanie palajemnie, 
podsi 


gpem (ukradł go), przeto ani on ani jego dziedziee (Jan) 
ienia przez zasiedzenie nabyć nie mogli uni nie mogą. 
% tego powodu powinien spowiednik nakazać zwrot pier- 
ię właścicielowi lub jego prawnym spadkobiercom: gdyby 
nie można była ich odsznkać, należy ga oddać na kościół 
łab ubogich. 

Co do zegara, la pasiadame jego opiera się na tytule 
(kupno), który byłby doslatecznym do nabycia własności przez 

Ę z nie była kradzioną — przeto względem 
iadania jest prawnem. Z lego powodu Jan może so- 
bic zalrzymać zegar: tak sama należałoby rozstrzygnąć, gdyby 
Tomasz zegar kradziony nabył przez zamnanę, darowiznę, zi- 
pis i L d; prawo nie chce w tych wypadkach rozlrząsuć, czy 
ważnym był tytuł posiadania przez poprzednika, zadowalnia 
się samem wykazaniom tytnłu. 

Podobnie rozstrzygnąć należy sprawę z zagonami zabra- 
nymi, Jeżoli Tomasz tylułem dziedzielwa nabył te zagony, 
1a mani dobra wiara nie pomogła mu do prawnego ich posia- 
dania ($ 1462), tem mniej, gdyby wiedział, że ona są krzy- 
>wdą sąsiada = w tych razach i Jana me ‘możnaby uwolnić 
od reslylucyi, jego posiadanie bowiem jest wadliwe. Przeci- 
wnie zaś, gdyby Tomasz posiadł zagony od przodków tytułem 
zapisu, darowizny i był bona fide, nabyłby je przez zasiedze- 
nie po upływie trzech lal, ruchująe od dnia zahipotekowania 


tejże własnaści na jego imię a przelo mógłby i na Jana 
waznie przelać prawo własności. (hocrażby Tomasz nawet. 


w złej wierze zapis od swych przodków przyjął, lo i luk Ja- 
nowi, jako posiadającemu rolę w dobrej wierze, przez siedm 
lat przyznaćby należało prawo własności, przypościwszy, że 
się zaraz po objęciu spadku zahipolekował. 

Widzimy, jak ważną okolieznością w kwestyach zada- 


wniemia jest niewadliwość postadania. Kodeks cywilny mar- 
kuje i kurze gwall, kradzież i podstęp - že rzeczom w len 
sposób nabytym odmawia zdolności zasiedzenia przez dzio- 


edmiatom, nabytym 
by one były tylka 
p. ku- 


dziezenie — przyznaje zuś tę zdolność j 
sposobami przez prawa uznanymi, choc 
czczym tylułem, samym w sobie nieprawomocnym, n 
Imo, zapis rzeczy kradzionej 
cze jedna u 1 nasuwa się. Wiadomo, że władze 
państwowe zal wały rewizyi po domach chłopskich w r. 1846, 
które chciana urządzić, by odebrać rzeczy zrabowane *); może 
więc len fakt przemawiałby za prawomoenem posiadaniem 
pierścienia? Odpowiadamy: rozporządzenia te menezciwe miidy 
co medal złaty z napisem: Bene mr- 
renti, nadany Śzeli, co krzyż kawalerski orderu Leopolda, 
błyszczący na piersi Breindla. Władza państwowa maże tylko 
w wąlp iwych wypadkach rozslrzygać o własności prywatnej 
i podawać normy dla dobra ogólnego, nigdy nie uprawni mie- 
godziwożel ża pomocą rozporządzeń. Ks. Dr. Szczeklik. 


-) Kod. eyw. ansir, $4 1466, 1467, 1468 wymaga do zasiedze 
dóbr ruchomych (rzeehletniego prawnego posiadania, zaś co do n 
ruchomych wystarczą 3 lata, jeżeli dobra to sq zakipotekowane int 
wlaścieiela nowego, w przeciwnym razie potezeha 30 lal 

3) Porówn. ks. Demh 
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Rozmaitości 


Pielgrzymka do Ziemi świętej. Dnia 12. kwietnia b. r. 
a z Wiednia austryacka pielgrzymka do Ziemi świętej. 
będzie od 12. kwietnia do 16. maja, czyli razem 34 dni 
Dnia 12. kwietnia wieczorem adjadą pielgrzymi pociągiem ko- 
lei południowej do Trieslu. Podróż okrętem z Triestu do Ale- 
ksandryi potrwa pięć dni z eśmiogodzinnym przystankiem na 
wyspie Korfu, gdzie będzie można za dopłatą 3 zł. zwiedzić 
zamek cesarzowej Ilzbiely, Achileon. Po trzydniowym poby- 
cie w Egipcie 1 zwiedzeniu Aleksandryi, Kairu, Heliopolis, Ma- 
riebam i wielkich piramid (iizceh, nastąpi ośmiogodzinnu po- 
dróż koleją żelazną przez Izmailię da Port-Said, skąd piel- 
grzym po irzynastogodzinnej podróży przybędą do Jafy. 
W Jerozolimie pielgrzymi staną dnia 23 kwielnia po poładniu. 
Pobyl w Jerozolimie trwać będzie dm ośm. W tym czasie 
odbędą się wycieczki do Betleem, na Górę oiiwną, do Relanii, 
a za dopłatą 30 zł. zwiedzić będzie można w osobnej trzy- 
dniowej wycieczce Morze martwe, Jordan i Jerycho. Następnych 
pięć dni mržeanangonyeli jest na odwiedzenie pamiąlek w Galileii 
Nazaret, góry Tabor, Tiberias, jeziora Cenczarel, Tabigha 
Kafarnuam i góry Karmelu. W sobotę dnia 7. maja przyjazd 
do Bajrulu, a następnie trzydmowy pobyt w yi (Damaszek, 
Libanon, Antylibanon), poczem nastąpi pięciodniowa podróż 
morzem do Triestu z sześciogodzinnym przystankiem na wyspie 
Cypr. Dnia 15. maja pielgrzymi wsiądą w Tryeście do pociągu, 
a 16. o godzinie 10 rano, slang z powrolem we Wiedniu. 
pielgrzymkę tę urządza osobny Komitet z łona arcy- 
Jraciwa św. Michała w porozumieniu z biurem podróżnem 
Cooka. Dzięki lemu porozumieniu, przy zredukowanych ad 
minimum kosztach, pielgrzymi będą mieli wszelkie wygody. | 
Przez cały czas podróży odbywać się będą nabożeńsiwa wspólne. 
Podczas podróży morzem o iłe stan morza na to pozwoli, na- | 
bożeńsiwa 10 odbywać się będą na pokładzie. Dla bezpieczeń- 
stwa piełgrzymów towarzyszyć im będą przez cały czas dwaj 
marszałkowie podróżni z biura Cooka 1 lek: Koszta całej 


podróży wynoszą T. klasą 742 zł, T. klasą 395 zł, u III. klasą | 


264 zł. Zgłoszenia mają być nadesłane najnóźmej du 15 lu- 
lego b. r. Do zgłoszenia dołączyć należy na I. ki. 200 zł, na 
JL. kl. 100 zł, a na TIL kl. 
także przed 15 lutego b. r (idyby kloś ze zgłoszonych dla 
ważnych powodów cofnął swoje zgłoszenie, to kamilet zwróci 
mu złożoną kwotę z polrąceniem z niej 20 zł. za I. kl, 
za Il. kl, a 10 za NI. kl. Oprócz tegu zdałał komitel pa 
porozumieniu ze zarządami sehromsk dla pielgrzymów w Zie- 
mi święlej i biurem (jooka wyrobić znaczne zniżenie kosztów 
dla ogramczonej liczby uboższych pielgrzymów. 


Bnb lio g rara 
Dwutygodnik katechetyczny. Pismo poświęcone spra- 
wom wychowania i nauczania religijnego. Redaklor ks. Walenty 
(iudowski. Rocznik I. Tarnów. 1897. sir. 344 Prenumorula cało- 
roczna 3 złr. DO et. 
Mamy przed sobą komplelny I. Rocznik NE w Polsce 


pisina kalochetycznego; pora więc po temu, by zdać sprawę, czy 
pismo lo peryodycezne odpowiedziało oczekiwaniu, jakie doń przy- 
wiązywano od początku wydawnielwa, czy jest polrzel i prakty- 


czne, czy odpowiada swemu zadaniu? Odpowiedź na pi 

lanie nie może z nalury rzeczy AE Zn 
juz dlatego, 
elea na micra ICH E oe W line izaiki 
prenumeralor, każdy addzielnie czytelnik rozmiile, częsta wręcz 
przeciwne, mewa pod lym względem poglądy i oczekiwania, każdy 
wyrabia sobio własny sąd osobisty i tak dopera slwarza się opinia 
ogólna. Jeżeli pisma perycdyczne, mające za sobą długie lala istme- 
mia i rozwoju i, eo nie mniej ważne, citszące się zapewnionym 
hytem materyalnym, przecież nie zawsze i nie wsz h rzylel- 
mików zadowalją w jednej mierze, owszem tak ca do ogólnego 
kierunku, jak co do doboru maleryi, wiele jeszcze zoslawiają u nich 


50 zł, reszta zaś złożona być ma : 


15 zł. | 


do życzenia, lo nawet dziwić się niepodobna, że dwutygodnik, który” 


sobie dopiera drogę toruje i na niej nieledwie wstępne kroki sta 
p nadlo zwalczać musi jeszcze ciągle Lrudności materyalnu 
liczyć się niemal z każdą ćwiartką dodaną po nad zakres zobowią: 
nia, nie odrazu wszyslkich czytelników zjednać i wymagań każdegi 
nie jednakowo zaspokoić podoła. Toż jakkolwiek me podzielam: 
obawy, by lakże na Deutygodniku katechetycznym sprawdzi 
się miała eo do oceny ogólnej slare doświadczenie „mot capite, 
tot census“, jednak ulegając hasła: „de gustibus non est dis- 
putandum“, nie chcemy w tym względzie narzucać naszego zda- 
nia czytelnikom, a sąd, jaki wydamy, pragniemy oprzeć na podsla- 
wach więcej pozytywnych, niżby je wytworzyć mogła chwilowe 
upodobanie lub zupatrywanie jednoslki. 

Dla fachowej bowiem i lilerackiej oceny każdego czasopism 
podstawę tworzyć mogą nie oczekiwania, preiensye czy życzenią. 
prenumeratorów, lecz głównie warlość jego wewnętrzna, dobór i (reśt 
artykułów i związek tychże z programem pisma zasadniczym. To 
jedynie daje miarę do wydania sądu, czy ona odpowiada zadaniu, 
jakie sobie w dziedzinie pism peryodycznych znkreśliło, u lem sa 
mem, czy jest dość praktyczne i potrzebne. 

Slosująr tę miarę da Dnutygodnika katechelycznegi 
z prawdziwą przyjemnością, śmiało i otwarcie naczyć mozna, 40 
pismo to w całorocznem przebiegu nietylko wyraźnie dapełniło zoho 
wiązania, jakie na siebie przyjęło w programie ma wstępie (Nr. 1 
zakreślonym, lecz nawel przewyższyło je znacznie, a lom sumo 
oczekiwania, jakichy do niego z tyluła wstępnej obietnicy Żywa 
możnu. | lak np. w dziale »arlykułów z polu pedagogii chrześci 
jańskiej<, klóre w piśmie dwulygodniowem miały i mogły być lylk 
królkie i co najwięcej informacyjne, dała redakcya kilka rozpra 
weale obszernych i gruntownie wyczerpujących obrany przedmiał 
Instrukcya dla katechetów i druga dla mspeklorów biskupich (nie 
wiadomo dlaczego do Miscellanca zaliczona) stanowią prawdzi 
ozdobę pisma i gdyby tylko le dwie rzeczy w lym dziale śię znaje | 
dowały, jużhy wymownie świadczyć mogły o praktycznej warlaści 
pisma. Daj Boże, byśmy się co rychlej doczekali takich inslrukcyi $ 
jako obowiązujących urzędownie w każdej dye 

Redal Dwutygodnika żywy wzięła udział w sprawie | 


z nim złączone ogłoszenia,  korespondencyce, 
a osobno w 7. artykułach poświęciła mu bliższe uwagi i sprawd 
zdania. Na szezególniejszą a zaszczytną wzmiankę zasługuje artyk 
p. L »Rozolucye i wnioski Zjazdu krakowskiego: (str. 22----238) 
Źmudna ta praca, sorlująca przyjęte tam wmoski wedle włnć 
zwierzchniczych, którym przypada możność ich zrealizowania, dą 
nie tylko świadeclwo, że autor z żywem zajęciem i gruntowoń zii 
jomością rzeczy przelrawił ohfily materyał z I. Zjazdu, lerz nadt 


następnema w przysź 
szkolnych a zwła 
wyznaniowej, o wniosku szkolnym Dr. Ebenhocba, o ruchu soo 
istycznym między nauczycielami, o nauce religii żydowskiej i o ży 
dach w szkołach, o religi przy egzaminie kwalifikacyjnym i doj 
rzałości, spolyka się nadlo inne, nalury społecznej, jak np. o sia 
sunku duchowic lwa do nauczycieli Jodawych, e stanowisku służbowe n 
katechetów, o pensyach kalechetów. Tę ostaluiy, prawdziwie 
kącą kwestyę, poruszył Dwutygodnik G razy, u nawel w 


(str. 298 i 318) 

W każdym numerze zamseszezała Redakcya krótkie egzorły 
niedzielne lub kazania okolicznościowe dla młodz Lich przela 
łącznie 20. Nie myślimy wdawać się w szczegółową ich krytykę 
zwłaszcza, że już aulor ace sdi >o epzoslach: „A 


jena 
i przewodniego planu tak co do wybora maleryi, jak 
zewnęlrznej. Może to i dobre, gdyż rozmailość taka nie jesl 
i, owszem przedstawia 


Świ oE beka sd] panika 


ej fo 


ywidualnego upodal 
da sludyum porównawczego. Niech ngm icon walic będzie. uczy- 
nić skromną uwagę, że przeważnie są one lylka Iresci moralni 


23 — 


i przez pobudki i 


losowania, wezwania a zachęty, działać mają 
na wolę, by w niej ożywić dobre postanowienia. Natomiast za mało 
spolyka się w nich wątka doguatycznego è materyi pozytywnie 
pouczającej, którą przecież przy niedostatku naukowych godzin 
szkolnych nie rzadko nawet le nauki duchowne wypełniać n 
Radabyśmy wi również w egzorlach zastosowanie reguły 
miletycznej św. Augustyna zł veritas nictytko moveat, lecz takž 
pateal i placeat. 

Uwagi o nowych katechiznach, 
i wzory praktycznych katechez, lo jeden x najwa 
Dnutygodnika, któremu leż redukeya pa 
by próbki i wzorki na rozhenych slopniach nauczan 
mogły się lu obok siebie pomieścić i pogodzić. Jakoż len dział 
głównie, jako bardzo potrzelny i wielce zajmując lo midzwy- 
zaj mdywidualny pod względem metodyki, wywołał leż gorącą dy- 
kusyę i lralną krytykę dydaktyczną. Rocznik zawiera w 13 lek- 
cyuch zupełną całość kalechcz ks. Sarny, doskonale opracowanych 
jako przygolowanie da I. Komunii św. Mamy nadzieję, że prova ta 
wyjdzie w osobnej odbilee i że w dalszym toku z innych lakże 
kalechez doczekamy się z czasem kompletnego zbioru na wzór 
mieckich wyjaśnień kaleclizmowych Schmilta ilp. 

Dwa piękne życiorysy dawnych kaleehetów i pedagogów ks 
Bernarda Overberga i bł. Ma de la Salle sloją w pośrodku ro- 
ezmka jakby świellane drogoskazy. Aż się prawie pod pióro nasuwa 
pytame, czemu nie więcej? Czemu nie spotykamy choćby nekralo- 
gów naszych katechetów rodzimych, obrazu ich pracy i zapasów, 
których padli ofiarą, cichych ale wymownych zasług, jakie zdobyli 
wobec Boga i społeczeństwa? Wszak lą posługę spełniają nawet 
świeckie pisma fachowe, jak Muzeum 1 Szkoła. Ta ostulnia za- 
miościła wspomnienie pośmierlne o ks, Fr, Widlurzu, o klórym 
Dwutygodnik nadmienił (str. 318), że nie miał się o czem leczyć 
i że po jego śmierci nie było grosza nawel na sprawienie trumny! 

Ważne bardzo dla ks. ks. katechetów, bo instruktywne, zna- 
czenie mają podane przez Dwutygodnik wyciągi z obowiązujących 
uslaw szkolnych wraz z komentarzami, nie mniej wskazówki i prze- 
pisy urzędowe, zamieszezone p. t. Poradnik szkolny. Dział len w 
maga jednak systematycznego układu, jeżeli informacyc mają być 
praktyczne i zupełnie autentyczne. Nie wąlpimy, że z ezaseni przy 
mrówczej pracy, jaką redukcyu rozwinęła dotąd w dziale tym zawi- 
tym, istnym labiryncie różnorodnych, nie rzadko wzajemnie wyklu- 
czających się przepisów, dojdzie pismo do pożądanej przejrzystości 
w lym kierunku, i podawać będzie informacyc i wnioski na grun- 
townej znajomości rzeczy oparte. Z tego leż względu nie elicemy 
czynić redakcyi ulu, że niektóre jej uwagi w komentarzu ustaw 
szkolnych, jak np: na str. 271 i indziej nie zdołają wytrzymać kry- 
tyka, lub że redakeya zaspokoiła się przyloczeniem niemieckiego 
tekstu normaliów o wychowaniu religijnem. 

Do najmniej udatnych działów zaliczylibyśmy lilurgiezny i bi- 
bliograficzny. Pierwszy zawiera przepisy cenne zresztą, nawel bardzo 
szczegółowe, owszem uż nazbyt może drabiazgowe, ale właśnie dla- 
tego że lak drobiazgówe byłyby one zupełnie na miejscu, może nawet 
pożądane, w każdem inner piśmie kościelnem, byle nie w kalechely- 
cznem, klórega ramy nie słarczą na najważniejsze nawet materyały 
fachowe, jakie w inneni piśmie kościelnem nie łatwo gościnę znaleść 
mlołują. Czyż nie praktyczniej dla kulechctów byłoby zastąpić ten * 
dzia? abfilemi recenzyami o nowych książkach? Przecież niepodobna 
przypuścić, by próez kilku w tym właśnie dziale wymiemonych, re- , 
dakcya nicotrzymała nych także da przelotnej choćby wzmianki. 

Takie fachowe sprawozdania z ruchu bibhograficznega, zwła- 
szeza z dziędany katechetycznej. należą w pierwszym rzędzie do 
sma, które się mieni katechetycznem. Sląd czerpać je jako z głó- 
wnogo żródła, elioćhy w zastosowaniu do zujęć zawodowych mogą 
mieć prelensyę uczestnicy zawodu kalechelveznego, tu zreszlą, jaka 
w organie fachowym, powinny pozoslać słady ruchu wydawniczego 
na pola katechetycznem i pracy naukowej kalechelów w danym 

e, choćby lylko dla użytku bibliananów, przeciwnie dokładne 
sy liturgiczne znaleść zdoła ciekawy czylelnik w każdem au- 
loryzowanom przez zwierzchnaść kościelną podręczniku lub czaso- 
piśmie liturgiczne. 

W Miseellaneach mieszczą się krótkie relacye odnoszące i 
do bieżących spraw szkolnych lub prawidłowego sprawowan 
du katechetyemego. Niektóre z mch, jak np. polemika ze Szkole 


układ Ieke: 


Jigijnega 


je- 


nictiwem są weale sikluslne i cięle Tylko o kąciku humorystycznym, 
mimo dodanych praktycznych uwag, powiedzieć lego nie możemy 
Jeżeli już koniecznie zależy redakeyi na tych figielkach, ta czy 
możnaby znaleść wniej banalnych a więcej dowerpn Jeszcze 
jedno pylanie. Jakiej właściwie normy Irzymała się redakeya w ukła- 
dzie spisu Ani to pragmatyczne, ani chronologiczne, uni na- 
wel nie alfabetyczne, że tylka przyloczymy kolejne nasłępstwo cgzort. 
A przecież spis jest właśnie na to, aby się w mm łalwa wyznać 
można i wprost zualeść czego potrzeba. 

Pomijając jednak te drobnejsze niedokładności, powinszować 
tylko możemy reds 


h wyników! 
lelnikom Ga- 
Dwułygo- 


E EE N E OEN 
dnika dopiera na lem miejscu, Przekonani jesleśmy, że każdy 
kapłan, duszpasterstwa oddany, poczyluje lo tak samo za officium 
boni viri, jak zawód katechetyczny, za istolny dział duszpaslerstwa. 


Uwaga. Społwiając życzenie niektórych prenumeratorów, po- 
starała się redakcya o kilka artykułów wytrawnego znawcy nowej 
reformy podatkowej, w których szezególniej uwzględnione są po- 
trzeby i ślosnnki Duchowieństwa. Pierwszy z nich umieszczony jost 
w niniejszym numerze, Dalsze nasląpią lak, ahy posłużyć mogły do 
informacyi i praktycznego zastosowania w najbliższym czasie, obo- 
wiązującym do sporządzania wyjawów. Kioby wszakże z szan. pre- 
numeratorów życzył sobie grunlownego i wywodnego poznania gn- 
sad, wedle których ma być obliczony podatek osobisto-dachodowy 
i układane odnośne [asye, temu polecamy do przewertowania naslę- 
pujące podręczniki: 

1) Dr. Franciszek Paszkowski: Reforma podatkowa, 
krótkie streszczenie i objaśnianie uslawy z dn. 25. października 
1896 ze szezególnem uwzględnieniem rolnielwa itd. Kraków 1497, 
cena 1 złr. 

Ponieważ podręcznik len uwzględnia głównie warunki rolni- 
ków, przeło przyduć się może w pierwszym rzędzie proboszczoni, 
prowadzącym gospodarstwo rolna, 

2) Franeiszek Szymusik, e. k, radon skarbowy: Reforma 
podatkowa. Lwów 1898, cena 40 enl. 

Praca ta odznacza się wielką jasnością 1 przejrzystością wy- 
kładu, a jaka wynik studyów fuchowych może oddać wyborną przy- 
sługę polrzebującyin treściwej informacyi, 

3) Joham Riegler, em, Pfarrer in Krems a, d, Donau: Die 
directen Personalstenevn auf Grund etc. Wien 1898 sir. 122. 

Drobna ta książeczka w wygodnym formacie kieszonkowym 
tworzy odrębny dodatek do »Kalender f. d. kalh. Clerus« na r. 1898, 
Avtor, długolelnia doświadczony i emerytowany pleban, wyżyskuje 
w tej praey materyal uslawy a uzapałnia go licznymi przykładami 
ze slosanków Duchowieństwa. Nie mniej praklyczne są dodane far- 
mularze. 

4) Krótkie a lrościwe ł szezegółowo zaslosowane do polrzeb 
Duchowieństwa wyjaśnienie nowej ustawy podaje, wytrawny na tem 
polu współpracownik: Łinzer-Quartalschnift, ks. prałat Imeki Pinz- 
ger w 1. poszycie za rok 1898, str, 252 256 pt. +Das Finbe- 
kennlnis des Finkommens eines Pfrundeninhuhers behuls Bemessung 
der Personul-Iinkommensteuer<. 


Wiadomości dyecezyalne. 


Dyecezyn turnowska. 

Prezenłe na probostwa w Lipnicy-murowinej otrzymał ks. 
Stanisław Gajewski, dotychczasowy proboszcz w (lszówce. 

Odznaczeni rokielą i mantolelą: ks. Józef Lennrtowicz, 
proboszcz w Lubczy i ks. Józef Radoniewież, proboszcz 
w Wielopolu. 

Przeniesieni księża: Jan Sowieki z Ujanowie do Bolesta- 
wią, ks. Szczepan Tabaczewski z Rzochowa da Szczepanowa, 
Franciszek Miklasiński ze Szczepanowa do Rzochowa, 

Zmar? w Bochni ks. Slanisław Sawicki, były proboszez 
w Sidzinie dyec. krakowskiej w 68 roku życiu, w 47 kapłaństwa. 


Znakomitym wynalazkiem, szezególniej dla kościołów wilgo- 
inych są niezniszczalne 


Stacye Drogi Krzyżowej 
emaljowane w ogniu na cynku, 
w ramach zwykłych, gotyckich 1 romańskich, wyrabiane obe- 
enie w Paryżu pr: fumę Poussielgue-Rusand, nadwornegi 
jubilera Ojca świętego. 


KSIĘGARNIA KATOLICKA 


Dra WŁADYSŁAWA MIŁKOWSKIEGO 


w Krakowie, Rynek 30. 


olrzymała jedyne zastępstwo tych Stacyi na calą Pol- 
skę, prz na żądanie ehęlnie jedną stacyę na okaz 
i objaśnia o cenie, klóra jest bardzo amiarkowana. 


NOWO OTWORZONA 


DRUKARNIA KATOLICKA | 


JÓZEFA CHĘCIŃSKIEGO 


w zbudowaniu 00. we Lwowie 


EF przyjmuje wszelkie zamówienia 
wchodzące w zakres drukarstwa po jak naj 


umiarkowawiszej cenie, oraz ulezymuje oa 
składzie wszelkie druki dla Wielehnego P. T. 
Duchowieństwa. 


Reruardynów 


Kupujcie w kraju! 


Towarzystwo wyrobu i sprzedaży 


SZAT. LITURGICZNYCH 


w Krośnie 


snszrzyjcnne medalem srebrnym c k. Ministerstwa handlu 
na wystawie lwonskiej w roku 1894 


poleca 


wszelkie przybory liturgiczne i szaty kościelne 


z jak najlepszych materynłów pa możliwie niskich cenach. 


Specyulność do co-| Ornaty po 16zł. | we v 
dziennego użylkujKapy „ 28 „I kolorach 


4 Bez konkuronoyi bo nie dla zysków założone! € 


Towarzystwem zawiadują: 


Nada nadzorcza: 

August Gorayski. 
właściciel dóbr. na Sejm 
kraj., Catanele Panów, 
BONA Znad? marszałek krośn. ete. 
pratat i proboszez w Krośnie. Waleryti Stan 

właściciel dóbr. 
Jan Kanty Jugendfein, 
udwokal w Krośnie 


Ks Leon Sroczyński, 
proboszcz i kanonik w Jaśle. 


wspierajcie przemysł krajowy! 
|Amofeay jsAuiszid otofeusidszy 


Ks, Edward Janicki, 
praboszez i kanon. w Jedliczu. 
Dyrekcya: 
Dr. Dyonizy Mazuskiewicz. 
lekarz w Krośnie 


Wincenty Jabłniski, 
e. k. sędzia 


Dr. 


Wydawca i redaktor odpowiedzialny Ka. lan Chęciński 
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MICHAŁ KARAS 


w Krakowie, mały Rynek. 


Zaprzysiężany uastawca win mszalnych, wedle poświadczenia JE. Księ- 
ch-Kanlynala Albina Dunajewskiego, poleca Wieletnemu Duchawieństwu 


Wina węgierskie, czyste, naturalne różnej jakości 


po umiarkowanych cenach. 


FEB Liskawe zamówienia wykonuje z wszelką sumiennością. Zawó 
wienia uskuteczniam z piwnic zamiejskieh, bez opłaty konsumcyjnej 


Handel 


FRYDERYK SCHUBUTH 


Lwów, Rynek |. 46. 
poleca najtaniej 
kościelne świece woskowe, paschały, białe i ozdobne 
stoczki, kwiaty do świec. 


Glówny sklad najlepszych świec 
stearynowych i kandeabrowych „Appolo“. 
Główny skład herbaty chińskiej. 


Cenniki szezególowe na żądanie franko. 


Pracownia artystyczno- „nalarsko- -pozłotnicza 


JANA CZAJKOWSKIEGO 


w Felsztynia 
+ malowanie kościołów z: 


przyjmuje do wykona: 
budowy kosciola, z 
wszelkie roboty kaściełnu 


do ollarzy 


na Wielki Tyd: 


odnawianie starych, stac m, złocenie fore 
tronów, Jiehlarzy i mam, również wszelkie roboty salonowe I dekors- 
cyjne. Wszelkie roboty wykonuje z arlysty gustem i sumei 
Prag, po € pach amiarkowanych, zas w potrzebie na spłaty częś 
elecając askawym wzgłędom Przewielebnego Du ) 
stwa, powołuję się na pierwszorzędnych znaweów krajowych i nm 


opinię Przewielebnych Księży Probo 


w, u których wykonalem 
powierzone mi prace ku Ich zadowoleniu. 2—8 


koncesyonowana katolicka FABRYKA MEDALIKOW 


„EMANUEL od ŚW. JOZEFA“ 


Cena za pakiet 4 
Zawartość 


ów wlasnego 


Sienna 1. 12. 
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Towarzystwa Wzajemnej Pomocy Kapłanów. 


Z drukarni katolickiej w zabudow. OO. Bernardynów. 


